Nr. 33. 


SOSNOWIEC, dnia 16 sierpnia 1936 roku. 


Rok III. 


DODATEK PARAFJALNY 


Jednajcie prenumeratorów 
prasy katolickiej. 


Porządek nabożeństw 


w Kościele Parafjalny m 
W nieb. Najśw. Marji Panny. 


Uroczystość Wniebowzięcia N. M. P. 
15 sierpnia. 


g. 6 Prymarja z nauką — ks. Kan. 
Jankowski. 

g. 8 Msza św. z nauką — ks. Szpi- 
kowski. 

g. 930 Msza św. z nauką—ks. Kiwacz. 

g. 11 Suma z Wyst. Najśw. Sakra- 
mentu i procesja — ks. Prałat Gola, ka- 
zanie — ks. Dr. Kasprzak. 

g. 16.30 Nieszpory z Wyst. Najśw. Sa- 
kramentu — ks. Pref. Pomorski. 

g. 7.30 W kaplicy więziennej Msza św. 
z nauką — ks. Kiwacz. 


Niedziela XI po Świątkach 16 sierpnia. 


g. 6 Prymarja z nauką — ks. Kiwacz. 

g.8 Msza św. z nauką — ks. Kan. 
Jankowski. 

g. 10 Suma — ks. prof. Giebartowski, 
kazanie — ks. Szpikowski, 

g. 11.380 Msza św. z nauką — ks. Szpi- 
kowski. 


g. 16 Nieszpory — ks. Szpikowski. 
Od g. 18 dnia 15-VIII. do g. 18 dnia 


22-VIII. dyżurnym — ks. Kiwacz, Vice- 
dyżurnym — ks. Szpikowski, 


Kalendarzyk Zebrań. 


Niedzieła dnia 16 sierpnia—godz.11.15 
IM Zakon św. O. Dominika. 


Poniedziałek dnia 1% sierpnia — 
godz. 19 Świetlica K. S. M, Zeńskiej. 


Wtorek dnia 18 sierpnia — godz. 19 
Swietlica K. S. M. Męskiej. 


Sroda dnia 19 sierpnia — godz. 19 
Swietlica K. S. M. Zeńskiej. 


Czwartek dnia 20 sierpnia — g. 17 
Swietlica K. S. Kobiet, godz. 18—19 
Bibljoteka Parafjalna, godz. 19 Swie- 
tlica K. S. M. Męskiej, godz. 20 Swie- 
tlica K. S. Mężów. 


Piątek dnia 21 sierpnia — godz. 19 
Swietlica K. S. M. Zeńskiej. 


Sobota dnia 22 sierpnia — godz. 19 
Swietlica K. S. M. Męskiej, godz. 19 
Swietlica K. S. Mężów. 

Niedziela dnia 23 sierpnia godz. 17 
Plenarne Straży Honorowej. 


Komunikaty. 


1) W piątek dnia 14 b.m. przy- 
pada Wigilja do Uroczystości Wnieb. 


do TYGODNIKA „NIEDZIELA” 
Parafja Wniebowzięcia Najświętszej Marji Panny. 


N. M. P.; wszystkich katolików obo- 
wiązuje post 1 wstrzemięźliwość — 
to znaczy bez mięsa i raz do sy- 
tości. 

2) W piątek dnia i4 b. m. a więc 
w wigilję odpustu, będą odprawione 
uroczyste nieszpory z Wyst. Najśw. 
Sakramentu i procesją o g. 8.30, 
w czasie których księża będą spo- 
wiadali. 

8) W sobotę dnia 15 b. m. w Uro- 
czystość Wnieb. N. M. P. przypada 
w naszej parafji doroczny odpust, 
na który przybędą księża z sąsie- 
dnich parafji, przeto ks. Kanonik 
serdecznie zaprasza swoich parafjan, 


a głównie mężczyzn i młodzież, aże- - 


by jaknajliczniej przybyli do Spowie- 
dzi św. 

4) W sobotę dnia 15 b.m.—w od- 
pust — suma, nieszpory z Wyst. 
Najśw. Sakramentu i procesja. 

4) W sobotę dnia 15 b. m. zaraz 
po sumie z racji 16 rocznicy Cudu 
nad Wisłą będą odprawione modli- 
twy za Ojczyznę, a po tych modli- 
twach zostaną p święcone zioła, 

6) Zarząd P. A. K. prosi, by 
w dniu 15 b. m. wszystkie organi- 
zacje Katolickie przybyły ze swoimi 
Sztandarami do kościoła na godz. 11. 

7) Kierownictwo Bractwa Zywe- 
go Różańca przypomina, że w nie- 
dzielę dnia 16 b. m. o g. 6 rano 
odprawiona będzie Msza św. na int. 
Bractwa. Wszyscy członkowie iczłon- 
kinie mają obowiązek wziąć udział 
w tem nabożeństwie i gremjalnie 
przystąpić do Stołu Pańskiego. 

8) W sobotę dnia 15 sierpnia 
na prymarji o 6 godz. będzie odpra- 
wiona Msza św. w intencji członkiń 
należących do Br. Ż. R. II Unii, 
którą zamówiła nadzel. Łakoma Do 
rota. 


Drodzy w Chrystusie Panu 
Parafjanie, 


Niedziela XI po Swiątkach (I6.VIII). 


Dziwią się ludziska, że Pan Jezus 
w dzisiejszej ewangelji przywrócił 
słuch i mowę jednemu nieszczęśliw- 
cowi... Czyż to nie stokroć większym 
jest cudem, że Bóg niezliczonym mil- 
jardom zwierząt i ludzi udziela słu- 
chu, a wszystkim normalnym ludziom 
mowy?! 


Apostołem bądź, 
nietylko czytelnikiem. 


Jakiem arcydziełem jest narząd 
mowy, język ludzki! 

Język, najmniejszy z członków 
ludzkiego ciała — mówi św. Jakób 
(VLL.5.) —jak wielkie rzeczy podnosi! 

Potęgą słowa -porywa za sobą 
kaznodzieja słuchaczów, profesor 
uczniów, wódz żołnierzy, dyktator 
cały naród. Na kazaniach św. Anto- 
niego, którego język do dziś prze- 
chowuje się w Padwie nieskażony, 
gromadziło się nieraz po kilkadziesiąt 
tysięcy ludzi. Sw. Bernard płomienną 
swą wymową cały Zachód pozyskał 
dla wojny krzyżowej w celu wyswo- 
bodzenia Ziemi św. z pod jarzma 
tureckiego... 

Ceńmy sobie dar mowy i uży- 
wajmy go na chwałę Bożą. 

Gdy rodzic milczy na grzechy 
swoich dzieci, a przełożony nie ma 
słowa nagany na gorszące postępki 
swoich poddanych, jeden i drugi nie- 
godzien jest tego daru. Lżej byłoby 
im na sądzie Boskim, gdyby się uro- 
dzili niemymi. 

Aż strach pomyśleć, ilu to w obec- 
nej dobie mamy ojców głuchych 
i niemych... 


Jak gdyby nie słyszeli, co się 
w ich domu mówi i dzieje... Milczą 
jak niemi, choć widzą, że dzieci ze- 
szły na manowce i pędzą w prze- 
paść nieszczęścia. Panie Jezu, któryś 
według dzisiejszej ewangelji uzdro- 
wił głuchego i niemego, rozwiąż też 
więzy języka tych rodziców, zwłasz: 
cza ojców, aby mówili należycie! 

Korzystajmy też z daru wymowy, 
ilekroć możemy dobrem słowem po- 
cieszyć smutnych. 

Małoż to naokoło nas ludzi skrzy w- 
dzonych przez los, znękanych niedo- 
statkiem, ciężkim i gorzkim trawio- 
nych smutkiem!? 


„Dobre słowo, powiedziane bliź- 
niemu znękanemu cierpieniem, działa 
podobnie jak deszczyk, który orzeź- 
wia żarem słonecznym spieczoną 
ziemię”. 

Przedewszystkiem zaś nie wolno 
milczeć tam, gdzie zaczepiają oszczer- 
stwami Kościół święty i zasady na- 
szej świętej wiary. W, takich razach 
właśnie ludzie świeccy. mogą jednem 
słowem zdziałać dużo dobrego, może 
nawet więcej, niż kapłani. Gdyby: 
tylko mieli więcej odwagi cywilnej 
i chrześcijańskiego męstwa! 


Zapisujcie się na stałych abonentów „Niedzieli“ z „Dodatkiem Parafjalnym". 


Str._2. 


Jeśli kto w słowie nie upada — 
mówi św. Jakób (IIi.2.) — ten jest 
mężem doskonałym. 

Na dwie strony może każdy z nas 
upaść w słowie; nietylko wtedy, gdy 
mówi źle, grzesząc obmową, oszczer- 
stwem, kłamstwem lub innym grze- 
chem języka... Upada w słowie także 
ten, kto milczy tam, gdzie mówić 
należy. 

Proboszcz. 


Proboszcz Paradji, 


Dalszy ciąg. 


A nic nie ujdzie uwagi do- 
brego ojca: ani te dzieci małe, nie- 
winne, ani te, które gotują się do 
ierwszej Komunji św., ani dorasta- 
jące, do których się szatan dobiera, 
w których zaczynają szaleć burze 
namiętności. Nie zapomni też o tych, 
którzy w życiu rodzinnem nie mogą 
sobie dać rady, ani o stojących nad 
grobem, ani o tych co walczą ze 
śmiercią, co tracą wiarę, bo wszyst- 
kich ogarnia swem sercem, wszyst- 
kich potrzeby wypowiada przed Pa- 
nem Jezusem. Modlitwa proboszcza 
towarzyszy przez całe życie, sięga 
nawet za grób, towarzyszy na sąd, 
do czyśca; może wszyscy zapomnieli; 
dobry kapłan pamięta o parafjanach; 
pamięta przy Mszy św., przy brewja- 
rzu, pamięta, idąc na cmentarz lub 
koło cmentarza, szepta „Zdrowaśki* 
za duszami, których ciała odprowa- 


dził na miejsce wiecznego spoczynku, 


Dobry pasterz daje nawet za owce 
życie swe, jak uczynił Zbawiciel, wzór 
dla każdego pasterza, jak uczynili 
Apostołowie, jak wielcy kapłani 
w pierwszych wiekach, którzy cier- 
pieli za swoich, jak św. Atanazy, 
św. Chryzostom i tylu, tylu innych. 
I obecnie w krajach misyjnych czy 
nie to samo się dzieje? (le razy sły- 
szymy o Śmierci męczeńskiej w obro- 
nie swych dzieci? A i u nas kapłan 
spieszy do domów, gdzie grasują 
choroby zaraźliwe, gdzie epidemje 
porywają ofiary. Pomimo, że narażo- 
ny jest na zarażenie się, obowiązek 
swój spełnia, obowiązek ojca. Iluż 
to kapłanów padło na posterunku 
pracy w czasie chorób tyfusu i czer- 
wonki, chociażby w ostatnich cza- 
sach? 

Oto prawdziwy ojciec parafji, po- 
wołany i obdarzony przywilejami 
i władzami przez Boga. 

Każde dziecko Kościoła winno 
uznać w proboszczu ojca, kierowni- 
ka, danego przez Boga, powinno 
w nim szanować godność i powoła- 
fie. Dziecię z natury szanuje i czci 
rodziców; starsze poznaje ich braki, 


Roadaktor: Ks. Teofil Jankowski. 


„DODATEK PARAFJALNY" 


ale te braki nie ujmują szacunku, 
bo wie, że każdy człowiek ma swe 
błędy. Nie dziwi się więc brakom 
u rodziców, czci ich jednak, bo są 
rodzicami. Coś podobnego odnośnie 
i do ojca parafji; każdy ma swe błę- 
dy i braki, ale się szanuje autorytet, 
godność i powołanie nie z woli lu- 
dzi, ale z woli Boga. Nikt z ludzi 
nie może dać takiei władzy, sam 
bowiem Bóg ją złożył w kapłanie. 
A jak to często nie chce się widzieć 
godności nadprzyrodzonej, nie chce 
się widzieć dobrych stron i zasług, 
ale się podpatruje i wydobywa ujem- 
nie. Tak nie postępuje dobry syn. 
Ale nie dziwmy się! Jade to zarzuty 
podnoszono przeciw Chrystusowi, 
o co Go posądzano? „Jeśli mnie prze- 
śladowali, i was prześladować będą". 
Jan 15.20. Tak— po tem nawet moż- 
na poznać cechę ucznia Chrystuso- 
wego. Dziwna, niewytłumaczona nie- 
chęć, nienawiść, a z drugiej strony 
wielka miłość i niezwykłe przywią- 
zanie do kapłana katolickiego — oto 
jest to, o czem starzec Symeon pięk- 
nie śpiewał: „Oto ten położony jest 
na upadek i na powstanie wielu... 
i na znak, któremu sprzeciwiać się 
będą“. Łuk. 2. 84, Tak zawsze by- 
wało i tak będzie. 

Ojcu należy się posłuszeństwo. 
Tak w młodości, jak i w później- 
szym wieku syn chętnie posłucha 
ojca, bo ten zawsze ma powagę ojca, 
ma za sobą doświadczenie życiowe, 
ma jako ojciec specjalne łaski Boże. 
Piękna to rzecz, jeśli nieraz syn wy- 
kształcony zasięga rady u starego 
ojca, prostego, nieuczonego; Bóg musi 
temu błogosławić. Tak samo odnoś- 
nie i do proboszcza. Należy się mu 
w rzeczach religijnych posłuszeństwo. 
On ma prawo do tego jako przed- 
stawiciel Boga i Kościoła: „Kto was 
słucha, mnie słucha, a kto wami gar- 
dzi, mną gardzi. Łuk. 10.16. ma spe- 
cjalną łaskę do godnego spełniania 
obowiązków, a więc i do rozkazy- 
wania, ma długie i mozolne studja, 
ma doświadczenie. Tu chodzi o rze- 
czy wielkie, o prowadzenie dusz, 
a z pewnością Pan Bóg daje w tym 
względzie kapłanom wiele światła. 


d. c. n. Ks. T. J. 
Związek małżeński zawarli: 


Dnia 5 VIII 1986 r. Eryk Józef 
Nikel z Emiiją Łapińską., 


Dnia 8 VIII 1986 r. Czesław No- 
wak z Genowefą Gonstalik. 
Rocznice zaślubin: 


Dnia 17 VIII 1936 r. 
Staśko z Anną Siemieniec. 


Roman 


Nr. 38. 
| u" Smolec z Feliksą Mu- 
siał. 
Władysław Szczypiński z Feliksą 


Partyka. 

Tadeusz Dudek z Stanisławą 
Stypa. 

Czesław Gross z  Stanisławą 
Wierzbicką, 


Dnia 18 VIII 1936 r. Piotr Ga- 
licki z Marjanną Wróbel. 

Dnia 21 VIII 1936 r. Edward Za- 
wisz z Marjanną Dąbrowską, 


Zmarli: 


Dnia 3 VIII 1936 r. Marja z Mły- 
narkiewiczów Lipińska, lat 70. 

Dnia 4 VIII 1986 r. Jan Szo- 
stek, lat 79. 


Rocznice zgonów: 


Dnia 18 VIII 1986 r. Anna z Ko- 
zerów Haładus, lat 72. 

Dnia 21 VIII 1986 r. Katarzyna 
z Mularczyków Dedo, lat 68. 

Anna z Szczuków Mazurkiewicz, 
lat 58. 

Dnia 28 VIII 1936 r. Józet Lula, 
lat 37. 


Związek małżeński zamierzają zawrzeć 
następujące osoby: 


Mieczysław Walczak, k. Daleka 16 
z Wiktorją Pisarek, p. Daleka 16— 
zap. 8. 

Bolesław Wojnarowski, k. Naf- 
towa 17 z Katarzyną Cieślak, p. Naf- 
towa 17 — zap. 8. 

Kazimierz Krzykawski, k. Pil- 
sudskiego 71 z Ludwiką Szopianką, 
p. z Koniuszy — zap. 8. 

Jan Zak, k. Piłsudskiego 66 z Ce- 
cylją Derdówną, p. Wiejska 22 — 
zap. 3. 

Jan Leon Grygiel, k. Dziewicza 5 
z Marjanną Magnes, p. Sienkiewi- 
cza 18 — zap. 8. 

Jan Jerzy Skuratowicz, k. z So- 
snowca z Bronisławą Szmidówną, p. 
z Kamienicy Polskiej — zap. 2. 

Ludwik Wcisło, k. z Dąbrowy 
Górniczej z Salomeą. Knefel, p. 
1 Maja 12 — zap. 2. 


Chrzest św. przyjęli, stając się 
dziećmi Bożemi: 
Zdzisław Jakób Małota. 
Władysław Filip Małota. 
Natalja Alfreda Wójcik, 
Barbara Aniela Pawlikowska. 
Alicja Marja Sito. 
Zofja Anna Woźniak. 
Czesław Czekajski. 
Henryk Jan Opoła. 
Stanisław Marcela Wójcik. 


— Wydawca: Sekretarjat Parafji Wniebowzięcia N. M. P. w Sosnowcu 
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